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Przedpłata wynosi:
w Krakowie:

miesięcznie fl zlr., kwartalnie • !  zlr., 
półrocznie 6  złr., rocznie złr.

Za odnoszenie do domu dolicza się 
15 cnt. miesięcznie.

Na prowincji I w całej monarchji 
Austro-Węglerskiej:

m iesięcznie 1  złr. 3 5  cnt., kwartalnie 
4 złr.,półrocznie 8  złr., rocznie fl€{ zlr.

Numer pojedyńczy 6  cnt.

KURIER POLSKI
wychodzi codziennie, a więc i w  niedzielę, o godz. 8 rano.

Cena ogłoszeń;
Za wiersz petitowy, lub jego miejsce 
za pierwszy raz JO centów, za nastę 
pne po 5 centów . —  D robne ogłoszę 
nia zwykłym drukiem po 9  cnt. od 
wyrazu, tłustym drukiem po 5 cnt. od 
wyrazu. Minimum ceny drobnych ogło­
szeń 95 cnt.. „Nadesłane" 90 cnt. 

od wiersza.

Adres dla telegramów:
„K  U R JE R “ — KM AKOW .

Rękopisów Redakcja nie zwraca.

R E D A K C J A A D M I N I S T R A C J A :  u l i c a  S z e w s k a  3XTr. 7, L p i ę t r o .

Z Warszawy.
W szystkie warszawskie pisma codzienne, 

zamieściły w sobotnim numerze następu­
jący a rty k u ł, podpisany przez redakcje. 
Ze względu na ważność sprawy powtarza­
my ten artykuł in extsenso:

„Niejednokrotnie już społeczeństwo na 
sze bywało przedmiotem oszczerstw i in- 
synuacyj ze strony korespondentów z k ra­
ju  tutejszego do niektórych pism rnsskich. 
Bez względu na spokojne w ciągu przeszło 
ćwierć wiekn zachowanie się naszego kra- 
jn , bez względu, że lndność jego trzyma 
się zdała od wszelkich politycznych agi - 
tacyj, wyłącznie na drodze jawnych a le­
galnych usiłowań polepszenia warunków 
swego bytu i rozwuju szukając, korespon­
denci owi, ukryci pod pseudonymami lub 
aryptonymami, na podstaw e opacznie o- 
bjaśnianych, a nawet zgoła zmyślonych fak 
tów, usiłują przedstawić społeczeństwo na­
sze, mianowicie zaś inteligencją jego, jako 
gromadę agitatorów i burzycieli porządkn 
C zy na dnie tych obwinień leży nieznajo 
mość rzeczywistych stosunków, czy po­
budki osobistego interesu — niewiadomo; 
dość, że obwinienia owe drażnią społe­
czeństwo russkie, a na nasze niejedno złe 
ściągnąć mogą.

W obecnej chwili spotykamy się z no- 
werni tego rodzaju napaściami i insynua­
cjami W ystąpili z niemi korespondenci 
dzienników : Moskuwskija Wiedomosti i
Nowoje Wretnia. Za punkt wyjścia posłu­
żyły im fakty, które, według najgłębszego 
przeświadczenia naszego, z istotną myślą 
i wolą społeczeństwa w żadnym nie pozo 
stają związku.

Jeżeli rzeczywiście, jak  krążą powtórzo­
ne przez korespondentów pogłoski, nie 
wiadomo jakie cele osiągnąć zamierzająca 
ręka dopuściła się złośliwego, czy bez­
myślnego wybryku przez oblanie kwasem 
siarczanym ubrania kilku czy kilkunastu 
osób, to - cóż 2 tem może mieć wspól­
nego ogół polskiego społeczeństwa? T e­
go rodzaju wybryki, których poskromienie 
nie przekracza zakresu zwykłej kompetencji 
poiicji miejscowej, zdarzają się wszędzie; 
zdarzały się i u nas przed kilku laty ; 
pisan i o nich podówczas w dziennikach, 
a śledztwo przez władze rozwinięte stwier­
dziło, że były to objawy zwykłego, be., 
myślnego ulicznikowstwa, O  czem myślą 
ci, których wobec dzisiejszych tego ro ­
dzaju objawów na przedstawicieli polity­
cznej myśli polskiej chcą gwałtem wykie- 
rować korespondenci pism „russkich" — 
nie w iem y; to wszelako wiemy, że społe­
czeństwo nasze jest zbyt dojrzałem i do- 
świadczonem, aby sobie takich przedsta­
wicieli narzucić pozwoliło.

Ze znowu pewna ilość spokojnych i 
pracą zajętych mieszkańców miasta nasze­
go, otrzymała z niewiadomego źródła po- 
cnodzące „proklamacje“, w których na 
wspak temu, co utrzymuje korespondent 
Mosk. Wied., z pod pseudo-patrjoiycznej 
powłoki, wyziera niegodna chęć jątrzenia 
jednych warstw lndncści przeciw drugim 
— to rzucać z tego powodu gromy na 
społeczeństwo całe i nawoływać do repre­
sji przeciw niemn może — zła wola 
tylko.

Powiemy więcej: gdyby nawet jakaś 
garstka obałamuconyeh, nie wiadomo zkąd 
idącemi podmuchami jednostek, o gorącej 
krwi a słabych głowach, popchnąć się 
dała niespodzianie do jakowychś ekscesów, 
byłby to wypadek nader smutny,'Jale zno 
wu od istotnej woli i myśli społeczeństwa 
niezależny. Społeczeństwo nasze pragnie 
przedewszystkiem żyć i w spokoju nad 
swym rozwojem pracować, a tych, którzy 
by ten spokój i tę pracę zakłócić usiło­
wali, potępiłoby z pewnością, jak  dziś już 
potępia fakty, z których broń przecinko 
niemu pragną ukuć nieprzyjaciele.

zyka niemieckiego, że wszelako osobom 
interesowanym pozostawia się do w uli, po 
za szkołą porobić stósowne kroki, celem 
wy kształcę, ńa dzieci w polakiem czytaniu 
i pisaniu. Skoro, jak  się zdaje, zakaz kró­
lewskiej Ajencji odniósł ten sk u tek , iż po 
prostu udaremnił dalszy rozwój odpowie­
dniego ustroju dla udzielania nauki pol­
skiego czytania i pijania, przekroczył on 
tem samem granice zakreślono,} '

„ \V skutek tego polecam królewskiej rc- 
jencji donieść elementarnym nauczycielom 
swego obwodu, iż na wniosek do królew­
skiej rejencji  ̂ otrzymają pozwolenie na u- 
dzielanie dzieciom polskim w obrębie 
swych gmin, prywatnej nauki polskiego 
czytania i pisania. Życzeniom osób intere­
sowanych będzie najczęściej odpowiadało, 
ażeby prywatna ta  nauka odbywała się w 
lokalu szkolnym, na co też wypada się 
zgodzić, o ile gminy pozwolą na używanie 
lokali szkolnych.

„Co się tyczy katolickiej nauki religji 
w szaołach ludowych, to wprawdzie już 
mój p. poprzednik, rozporządzeniem z dn. 
22 stycznia 1888, wykluczył przejście od 
polskiego do niemieckiego języua wykła­
dowego, a i z przeglądów językowych n a ­
desłanych razem z rozporządzeniem z dnia 
18 grudnia r. z. przekonałem się, iż szko­
ły postępują w myśl przepisów i prawie 
wszędzie wykładają dzieciom polskim na­
ukę religji w języku polskim. Tymczasem 
dia częstych, w tej dziedzinie pojawiają­
cych się skarg, zdaje się rzeczą pożądaną, 
ażeby w tych szkołach, które nie leżą w 
okręgach czysto niemieckich i w których 
naukę katolickiej religji albo zupełnie albo 
częściowo udzielają w językn niemieckim, 
ponownie zarządzono badania w tym kie­
runku, czy poiskie, a względnie dwoma 
językami władające dzieci, zdolne są zupeł­
nie pojąć wykład nauki. Skoro tego przy­
puścić nie moźua, powinien w miarę k a ­
żdego poszczególnego wypadku, w miejoce 
wykładu w języku niemieckim zostać za­
prowadzony wykład w języku polskim.

M . i n i s  t e r
wyznań, oświecenia i spraw lekarskich.

H r. Z e d I i t  z “.
Nie pojmujemy jak  niektóre dzienniki 

poznańskie mogły z powodu powyższego 
dokumentu wyp.sywać hymny tryumfalne, 
wielbić wielkoduszność pruskiego rządu 
zręczność polityczną p. Kościelskiego 
towarzyszów. „U stępstw a1' pruskie są ma ■ 
le, bardzo małe i w  praktyce po części 
pozbawione znaczenia, a nauto przyznano 
je tylko W. ks Poznańskiemu, a zaś 
Slązk, Prusy Zachodnie, W arm ja i M azu­
ry i nadal będą polem eksperymentów 
germanizacyj nych

Kronika miejscowa.
Kalendarz. D ziś: św. T eofila; jutro; śś. 

W italisa/ m ęczennika i P aw ła od K rzyża.

Pruskie ustępstwo.
Donosiliśmy już, że nasz pruski mini­

ster oświaty wydał rozporządzenie, w któ- 
rem zezwala nauczycielom udzielać pry­
watnych lekcyj języka polskiego w gma­
chach szkolnych.

Niemieck i Reichsanzeiger i pruski Staats- 
anse ger ogłasza autentyczny tekst reskryp­
tu, który przytaczam poniżej w dosłownem 
tłomaczeniu:

„BerMn, dnia 11 kwietnia 1891.
" B. 5.631.

„Z kół polskiego duchowieństwa pod­
noszą skargę na to, iż usunięcie nauki ję ­
zyka polskiego szkodzi dotkliwie skutecz­
ności nauki religji, udzielanej w szkole 
ludowej w języau niemieckim, i że mo­
żność zapobieżenia te: krzywdzie za pomo­
cą prywatnej nauki języka polskiego uda­
remnioną jest rozporządzeniem królewskiej 
rejencji, zabraniającem nauczycielom ludo­
wym udzielać prywatnej nauki polskiego 
J^ y k a .

„Już moj poprzednia w nrzędzie wska­
zał niejednokrotnie na to, że usunięcie ję ­
zyka polskiego z planu nauk w szkołach 
ludowych dąży tylko do tego, ażeby uzy­
skać więcej czasu na udzielanie nauki ję­

przystanea w spiesznej podróży. B iota te 
dziś cierpliw em  słoneczkiem  ogrzane, ze -  

nętrznie w ysuszone, przy lżejszym  zefirze 
sproszkowanym  miluchnym pyłkiem  płuca  
mieszkańców zasilają, kiedy w nętrze law ą  
negatyw nych zapachów zieje, tw orząc na­
turalny przyrząd inhalacyjny dla nosów i 
przyprawiając, jeś li nie o omdlenie to przy­
najmniej o gw ałtow ne wybuchy kichania. 
D arwiniści tw ierdzą, iż nic w życiu nie 
ginie. C zyliżby może przedystylow aną za­
wartość tych kopców przechowywano dla 
nauki, celem wyrabiania lim fy na posiew  
influenzy, tyfusu, w najlżejszym  razie ka 
tarkn ?

Możeby który z opiekunów porządau m ia­
sta, bądź członków T ow arzystw a upiększa  
nia w wolnych chwilach od żmudnych obo­
w iązków  obyw atelskich, raczył odbyć piel 
grzym kę po tej ulicy i odcyfrować sym bo­
likę lem i kopcami upiększonych pamiątek? 
Może będzie szczęśliw ym  i nie zazna nic 
złego  okrom kichania, która to funkcja no­
sowa u nas tak popularna i przykra, za­
zw yczaj katar wróżąca, u Greków i R zy­
mian sym bole i powodzenia była. Jeśli bo­
wiem w starożytnej Romie n.mrie, ogóluie  

piękności znanej, chiano rów nież pnbli 
czny hołd uznan.a oddać, mówiono, iż przy  
jej urodzinach bogowie kichali.

Z życia towarzyskiego- vv sobotę o go.
dżinie 7 wieczorem , w rzęsiście ośw ietlo ­
nym kościele św . Barbary, pobłogosław io­
nym został zw iązek m ałżeński p. W łady­
sława Jan ick iego, c. k. notarjusza w Ra­
dym nie, z panną K am illą R otterów ną, cór- 

ś. p. Edwarda i Józefy  z Michałowskich 
R otterow ej. Pannę młodą prowadzili do 
ołtarza pp. : W ładysław  Słapa z Lnsiny i 
B ronisław  O ssoliński, zaś drużkami pana 
młodego były  p a n n y : Janina R otter i Irma 
Horvat. Jako starostow ie w pięknych stro­
jach polskich w ystąp ili pp : K sawery Mi­
chałow ski z Dąbia i A ntoni M ichałowski, 
c. k. szam belar i marszałek rady p ow iato­
wej żyw ieckiej. Ślubu ndzielił ks. Churain, 
który do nowożeńców strdeczną od ołtarza  
pow iedział przemowę. Po uroczystości ko­
ścielnej podejmowała gości ze staropolską  
gościnnością matka panny młodej, p. Józefa  
z M ichałowskich R otterow a.

Dr. Franciszek Ksawery Fiflricłi, do­
cent prawa wekslowego i handlowego w 
uniwersytecie Jagiellońskim, otrzymał wsku­
tek wniosku grona profesorów wydziału 
prawniczego, pozwolenie od ministerstwa 
oświaty na rozszerzenie swej venian* le- 
gendi także na proces cywilny austrjacki.

Na głównym Rynku pomimo dnia chło­
dnego, przygryw ała  wczoraj w południe 
m uzyka wojskowa, której z zadowoleniom  
przysłuchiw ały się setk i spacerujących osób. 
L inie A -  3 i C— D , oraz arkady pod Su­
kiennicam i, form alnie były  zapełnione pu­
blicznością, żyw o i w esoło rozmawiającą 
wśród dźw ięków  m uzyki. O ileby się lepiej 
bawiono, gdyby nam słońce użyczyło swych 
zbawczych prom ieni!..

W parku Jor dana przy dźwiękach or­
k iestry  rzem ieślniczej „ Harm onii “, która 
grała od godziny 3 do 5 wieczór, nżywało  
mnóstwo osób płci obojga przechadzki. Park 
przyprowadzony już prawie zupełnie do 
porządku, nadaje się zupełnie do tego ro­
dzaju Bpacerów, k tó re , zw łaszcza  przy 
dźw iękach dziarskiego naszego krakowiaka

Rocznice■ D m a 27 kwietnia 1848 roku, 
komitet narodowy przyjm uje warunki kapi­
tulacji przez jenerała Castliglioue podane 
W arunki te opiew ały: najdalej w ciągu 
trzecb dni emigranci mają opuścić granice 
dziei żaw austrjackich, komitet ma być roz­
wiązany, gwardja i ludność ma oddać broń 
wszelaką, barykady mają być natychmiast 
uprzątnione a szkoda wyrządzona urzędni­
kom, wojsku i skarbowi ma być wynagro­
dzoną. Natomiast rząd austrjacki miał dać 
zupełną ainnestję i zreorganizować istnieją­
cą gwardję.

Po świetnych zwycięztwach, lecz nie o- 
trzymując posiłków z głównej armji, ze 
wszecłi stron przez dziesięćkroć liczniejszych 
Moskali otoczony jenerał D w ernicki p rze  
chodzi 27 kwietnia 1831 r. granice Galicji 
z wojskiem, bojami i niewczasem bardzo 
wycieńczonem.

Inb mazura, przyjemne wraże-

lAuCa Krupnicza i jaj pamiątki. Konser­
watyzm m iasta w tem co dawne i stare 
ma juz. ustaloną repniację W tradycji i w 
żyjącej historji C zean ż ten zm ysł zacho 
w awczy również statecznym  okazuje się i 
w tem co zdrowiu m ieszkańców prastarego  
grodu szkodzi i podkopuje ? Długo trw  ‘ją- 
ce zimne deszcze w marcu, zrodziły ber 
denne pińskie błota na u licy  Krupniczoj, 
upośledzonej i od przyrody, gd yż zbyt sk ą ­
po słońcem zasilanej, po wschodniej stronie 
w iecznie w ilgotnej. O gnisty opiekun P^* 
rządku m iasta, w ydelegow ał przed m iesią­
cem legjon piechurów z draganami, którzy  
w niemej kontem placji nad błotnem szczę­
ściem św iata, flegm atyczną ręką ulicę z na 
leciałośei uprzątnęli, zgartując błoto na kop­
ce sym etrycznie nłużone, stożkuwato ufor­
mowane w zdłuż ulicy. P agórk i te były  pier 
w otnie błotem, bo czem że być m iały. D ziś 
po miesiącu, odpowiednio zasadom chemij, 
drogą ferm ntu, zam ieniły się w ognisko  
w szelakich mikrobów, bakcylów  i zgn ilizn y , 
służą one kucharkom i stróżom sąsiednich  
domów za drogoskaz, gdzie w łaściw ie w sze  
lakiej miary i jakości idpadki i p łyny  g o ­
spodarskie w ylew ać mają, rów nież psom za

nadzwyczaj 
nie po sobie zostaw iają.

Kasa miejska chorych W czoraj odbyło
się w sali ratuszowej zgrom adzenie dele­
gatów  robotników i pracodawców. Po prze­
mówienia przew odniczącego, p. w iceprezy­
denta F riedleina i po odczytaniu przez p- 
Feintncha, sprawozdania kasow ego, które 
podaliśmy przed kilku dniami, walne zgro 
m adzenie udzieliło w ydziałow i absolntorjnm  
z czynności za rok 1890. N astępnie przy­
stąpiono do wyborów ciała administracyj 
nego Stow arzyszenia. W  myśl statutu, f  
grona reprezentantów' pracodawców do za­
rządu- w eszli: pp. F r ied le iu , Sulikow ski i
Feintucli H enryk; z grona robotników zaś 
pp. K arliński, B jrow ieck i, Krupiński, Świę 
to s ła w sk i, Celiński i W ieniarski Leonard 
Do w ydziałn nadzorczego w gronie delega  
tów pracodawców wybrano : pp. Lim anow ­
sk iego i Meisnera, w gronie delegatów  ro­
botników : pp. K oziołkow skiego, Grunszpa 
na, Zguua i Ś liw iń sk iego . W  skład sądu 
honorowego, w edług statutu, obierają pięciu 
członków reprezentanci robotników, trzech  
zaś całe walne zgrom adzenie. P ierw si za­
tem oddali swoje g ło sy  za p an am i: Bramę 
rem Czyżkowskim  i Onucką. P rzy  wybo­
rze przez całe w alne zgrom adzenie w yszli 
z urny panowie : Szym czykiew icz i Z ieliń­
ski.

N astępnie przedstaw ił Zarząd walnemu 
zgromadzeniu projekt zmiany dotychczas 
obowiązującej skali zarobku, w edług której 
asekurow ani byli członkow ie. K ilku del. o- 
pierało się tym  zmianom. W skutek wyjaśni® 
nia p .  Szym kiew icza, w niosek przyjęto bez 
zm iany. Odtąd obow iązyw ać będzie zatem  
następująca ta r y fa : a) Pom ocnicy młodocia­
ni do la t 18— 25 centów (dawniej 3 0 ) ; «f) 
R obotnicy niższej kategorji 5 0  centów  i 75 
centów . D awniej obow iązyw ała jedna skala 
60 centów . Inne rubryki pozostały bez 
zmiany Na. tem zakończono obrady.

Na onegdajszem posiedzeniu. Towarzy­
stwa „Harmonji", które się odbyło w mie­
szkaniu prezesa tegoż T ow arzystw a p. hr. 
Sobiesława M ieroszew skiego, okazało się, iż 
obrót kasow y T ow arzystw a w yniósł od 
maja 1890  do końca zeszł. r. 5 .5 0 0  złr. 
Po sprawdzeniu i w ykazaniu czynności ka­
sowych, uchw alono: 1) aoy orkiestra „Har

inonji", grała przez cały maj w n iedziele i 
św ięta w miejsce muzyki wojskowej na g łów ­
nym Rynku. 2) Powołano dwie kom isje, 

m ianow icie: a) redakcyjną, której prze­
wodnikiem będzie p. aptekarz B ełdow ski, 
w celu wyjednania u Rady miejskiej bez­
płatnej sali do ćw iczeń; wystósowpnia o- 
dezw y do obyw atelstw a i inątytucyj pry­
watnych o popieranie „Harmonji11, oraz 
mianowanie delegatów  w celu zbierania 
wkładek od członków , b) komisją finanso­
wą, której przew odniczyć będzie p. Kroebbl, 
naczelnik Tow . ubezp., a która będzie mia­
ła za zadanie wynajdywać środki utrzym a­
nia muzyki „H arm onji“. Komisja ta ma na 
początku zająć s i ę : l )  Sprowadzeniem do
Krakowa wiedeńskiej orkiestry E. Straussa, 
która ma dać koncert na rzecz Tow. „Har 
moąji. 2) Urządzeniem filji Tow arzystw a  
w Nowym Jorku, która ukonst.ytnje się 
tamże staraniem p Jerzm anow skiego, człon­
ka „Harmonji“.

Na koniec zarząd Towarzystwa, nchwa­
lił ogłosić w picmacb krakowskich, że po­
głoski o zlaniu się „Harmonji“ z Tow. mu 
zycznem, są nieprawd.dwemi i nawet nie 
mogłyby dojść do skutku, chociażby z tego 
powodu, że ani czas uczniów „Harmonji“, 
ani indywidualność tychże, a wreszcie i cel 
„Harmonji" wprost jest odmienny.

Posiedzenie Towarzystwa Weteranów 
W OjSKOW ych odbyło się w c/oraj o godzinie  
4 popołudniu w sali Rady miejskiej. P o s ie ­
dzenie zagaił prezes T ow arzystw a p .  Jan 
K anty Staszczyk , poczem przystąpiono do 
sprawozdania o funduszach T ow arzystw a za  
rok nb iegły , z Którego okazało się, iż  T o ­
w arzystw o miało przycnodu 2 3n4 złr. i 
33 cnt ; rozchodu 1 .350 złi i )5 ct. po­
zostało- zatem nadwyżki 9U3 złr. 38 ct 
P o potrąceniu długu , jakie ma T ow arzy­
stwo w sumie 568 złr. i 5 cnt., pozostaje 
czystego  majątku obecnie w kasie T ow a­
rzystw a 184 złr. 2 cnt —  W niosek ko- 
misji kontrolującej o absolutorium i wybór 
nowego Z ar/.ądu, został jednogłośnie przy­
jęty . P rzed wyborem nowego Zarządu po­
dziękow ał dotychczasowy prezes za godność 
swą przez kilka lat już piastowaną, zazna­
czając w treściwej przem ow ie, że obejmując 
przed 5 cin laty prezesostwo, zastał za le­
dwie 28 członków i 1000 złr. długu ; oraz 
instrum enta m uzyczne T ow arzystw a w bar 
dzo opłakanym stanie. D ziś, gdy mu się u- 
daio podnieść T ow arzystw o ao 250  cz łon ­
ków, gdy w kasie znajduje się 1000 złr. 
gotów ki, oraz gdy instrum enta inuzyczn i 
kosztem  120 złr. doprowadził do pierw otne­
go stanu, wolno mu prosić o zw olnienie z 
pełnienia nadal obowiązków prezesa. Człon 
kow ie jednak nie mogą na razie skłonić p. 
S taszczyka do prezesowania im nadal, w ie­
rzą w to, iż  im się nda jeszcze tegoż u- 
prosić o przewodnictwo w ich gronie, 
dla tego pow ierzyli chw ilow o p. wicepreze 
sow i W ilhelm ow i Sow ińskiem u, przewodni­
ctw o n?d T ow arzystw em . P ozosta ły  skład 
Rady po przeprowadzonych w yborach, zo­
stał taki, jakim był w zeszłym  roku. D e­
legatem  ze strony w ładzy, b y ł p komisarz 
Jtlttner.

Wycieczki pozamiejskie, dzięki pogo­
dnej, jakkolw iek  trochę chłodnej aurze, 
udały się wczoraj doskonale. W  parku kra­
kow skim , w Łobzowie, w parkn na W oli 
na kopcu K ościuszki, mnóstwo było osób, 

w iąc się doskonale. Tor w yścigow y ścią­
gnął także znaczn % liczbę ciekaw ych, któ­
rzy  z pruwdziwem zajęciem interesują się 
sportem i z niecierpliwością oczeknją na 
pierw sze w yścig i krakowskie

Wychodżtwo do Ameryki. W dniu w czo­
rajszym  przytrzym ała policja 9 osób z po 
wiaiu grybow skiego i bocheńskiego, które 
bez dostatecznych funduszów na drogę, oraz 
braku legitym acji, zam ierzały udać się do 
Am eryki.

Różyczka i Influenza. Od dłuższego cza­
su pojawia się w Krakowie choroba, zw ła ­
szcza pomiędzy dziećmi, zwana różyczką. 
JesL ona bardzo podobna do odry, przebie 
ga nadzwyczaj łagodnie i zaledw ie trz.y 
dniową sprowadza słabość, połączoną nie 
kiedy z bardzo małą gorączką. Obok ró 
życzk i pojawia się też miejscam i, ale już u 
starszych, influenza, na szczęście z łago­
dnym przebiegiem

Topielec. W czoraj około godziny piątej 
spostrzsżono płynące zw łoki człow ieka, któ­
re płynący łodzią rybacy dociągnęli do 
prawego brzegu W isły  pod zamkiem. Mają 
to być podoono zw łoki szew ca S.. mieszka- 
jącegu przy ulicy S tarow iślnej, a który  
zn iknął jeszcze w drugie św ięto w ielk a­
nocne.

grzeb zmarłego feldmarszałka, wchodzi do­
wódca pułku, jeden oficer sztabowy i je ­
den niższy oficer.

Wiedeń 27 kwietnia. W ydawca pisma 
Correspondance de Vienne i koresnondent 
dzienników irancuzkich Gustaw Mazeini i 
żona francuzkiego dziennikarza p Breuil, 
zostali aresztowani z powodu usiłowanego 
wymuszenia na mieszkającym tu F ran ­
cuzie.

Budapeszt 27 kwietnia W sobotę wrę­
czył starszy burm istrz miejscowy na czele 
deputacji stołecznej Rady- munic--palnej m i­
nistrowi Baro.ssowi dyplom, mianujący go 
honorowym obywatein miasta Budapesztu.

Budapeszt 27 kwietnia. Właściciele 
młynów i  ̂ większych drnkarń postanowili 
nie zgeuzić się na święcenie przez robot­
ników dnia 1-go maj P a opornych uważać 
za porzucających pracę.

Berlin 27 kw ietj.a  Arme-t Yernrdnungs 
blatt zamieszcza wystosowany przez cesa 
rza do m inistra wojny reskrypt, w którym 
Wilhelm I I  wyraża żal swój i boleść z po­
wodu niep. wetowanej straty , jaką  przez 
śmierć Moltkego poniosła arm ja i ojczy­
zna niemiecka. Cesarz zarządza S dniowa 
żałobę dla wszystkich oficerów, 12 dniową 
dla pułku grens ljerów w Kołobrzegu, (któ 
rego Moltke był szefem) a 14 dniową dla 
sztabu generalnego.

Berlin 27 kwietnia. Zwłoki Moltkego 
ustawione są na katafalku w wielkiej sali 
gmachu sztabu generalnego, wybitej czar- 
nem suknem, Napływ pragnącej ujrzeć o- 
blicze zmarłego wojownika publiczności, 
jest ogromny.

Ceremonja żałobna obędzie się. dnia 28 
t>. m. przed południem.

Bochum 27 kwietnia. Na wczorajszem 
zgromadzeniu postanowili delegaci robotni­
ków górniczych rozpocząć w dnin dzi< iej- 
szym bezrobocie.

Rzym 27 kwietnia. Na interpelację dep. 
lm brianiego w sprawie pociągnięcia do od- 
powiedzialności urzędników celnych, którzy 
w dobrej wierze wydali władzom austrja- 
ckim zbiega z wojska austro-węgierjkiego, 

dpowiecizla prezes gabinetu m aigi. d iR u -  
dini, że władze anstrjackie wydały owego 
zbiega napo wrót Włochom, nakładając karę | 
na własnych strażników celnych za nielegalne 
znoszenie się z władzami sąsiedniego pań­
stwa. Dep. Im briani oświadczył, że jest s 
powyższej odpowiedzi zadowolony.

R z y m  27 kwietnia. Wczoraj przyjechał 
tu Vlangali.

Neapol 27 kwietnia Frzybyła tu arey- 
księżniezka Stefanja.

Paryż 27 kwietnia. Pan G oblet nbiega 
się o mandat do senatu w departamencie 
Sekwany.

Paryż 27 kwietnia. K om itet dla ochro­
ny francuzkiego handlu wywozowego u 
chwalił na licznem zgromadzeniu pod prze­
wodnictwem p. Lockroy'a rezolucję w któ­
rej zawarty jest protest przeciw powyż­
szemu obecnej taryfy celnej i żądaniu po­
wrotu do polityki traktatów, która przez 
30 lat tyle F rancji przynosiłą karzyśc!

Arras 27 kwietnia. Sekretarz związku 
robotników górniczych w Pas de Calais 
wydał cyrkularz, w którym wzywa robo­
tników, aby dzień 1-go maja święcili w 
sposób pokojowy, a ostrzegę ich przed 
ajentami kusicielami.

Angers 27 kwietnia. Strejk robotników 
w kopalniach łupku w T rćlaze, skoń­
czony.

Petebrsurg 27 kwietnia. M inisterjalny 
Journal de 8t. Pitershourg i inne dzien­
niki poświęciły Moltkemu sympatyczne 
wspomnienie.

Car zarzą Iził trzymiesięczną żałobę w 
gwardji z powodu zgonu w. ks. Mikołaja 
Mikojewicza starszego.

Petersburg 27 kwietnia W . książę 
Mikołaj Mikołajewicz starszy zmarł w so­
botę w Krymie.

Belgrad 27 kwietnia. Dzienniki dono­
szą, że minister wojny podał się do d y ­
misji z powoda nieporozumienia, jakie 
między nim a rejencją wywołała sprawa 
przenoszenia oficerów.

B e lg ra d  27 kwietnia. Dziennik urzędo­
wy ogłasza zatwierdzoną przez rejencję 
uchwałę Skupczyuy upoważniającą rząd 
do zaciągnięcia 10-miljonowej pożyczki na 
niezbędne uzupełnienie uzbrojenia armji 
serbskiej.

Praetoria (w południowej Afryce) 27
kwietnia. Prezydeut rzeczypospolitej boe 
rów p. K rueger zabronił tym ostatnim em i­
grować do kraju  Maschona ponieważ to 
sprzeciY/ia się traktatom  zawartym z rzą 
dem angielskim.

m i

( Z  b iu ra  korespondencyjnego).

Wiedeń 27 kwietnia. Wczoraj w połu­
dnie odbyła się w uniwersytecie uroczy­
stość odsłonięcia binstu Franciszka Aloj 
zego Zeillera, prof. praw i redaktora ko­
deksu cywilnego. Obecni byli ministrowie: 
d r Gautsch i hr. Schoenborn, a nadto 
wielu wysokich urzędników, członków Izby 
panów, deputowanych,^profesorów uniwer­
syteckich, wybitnych prawników itd. Mo­
wę okolicznościową wygłosił prof. Pfaft- 

Wiedeń 27 kwietnia. W skład depu­
tacji pułku piechoty im. H elłm utha hr. 
M oltke, która uda się do Berlina na po

Wiedeń 27 kwietnia. Na ostatniem po­
siedzeniu Koła polskiego . przedłożył re­
ferent większości, prof. dr. Biliński, swój 
projekt adresn do tronu. W projekcie tym 
jest wyraźnie naprzód wysuuięte stanow i­
sko autonomiczne, chociaż z drugiei s tro ­
ny jest ono złagodzone do pewnego sto ­
pnia względami na jedność i potęgę pań­
stwa Zresztą inne punkta projektu są 
przychylną parafrazą mowy od tionu. Co 
się tyczy o ugodzie czeskiej, jest ona w 
projekcie zaznaczona, atoli delikatnie. 
Względem lewicy niemieckiej, projekt wy­
chodzi z zasady, że jedność czyni państwo 
potężnem na wewnątrz i zewnątrz. P ro­
jek t będzie jutro wydrnKowany i rozdany 
członkom wydziału adresowego

Wiedeń 27 kwietnia. Pogłoską jakoby 
przywódcy Ko*a polskiego czynili co do 
treści adresu Bilińskiego, układy z lewica 
niemiecką, są bezpodstawne Lewica nie 
zna dotychczas wcale treści auresu pol­
skiego.

Wiedeń 27 kwietnia. Najbliższe posie 
dzenie pienarnp Izby odbędzie się we 
w torek, poczem aż do 8 maja będzie ze 
względn na święta rnskie, przerwa, pod­
czas której tylko komisje będą obrado­
w a ć

W ie d e ń  27 kwietnia. Serbski minister 
finansów Vuicz oświadczył hr. Kalnofcye- 
mu że Serbja pragnie zawrzeć nowy tra- 
b tai handlowy na Jat. 10, od 31 paździer­
nika 1892, żąda atoli trzech rzeczy: p ra­
wa akcyzy we wszystkich miastach, pra­
wa tworzenia monopolów n. p. zapałek, 
zamiany cła „ad valorem “, na specyficzne 
od ciężaru.

Paryż 27 kwietnia. Do Turkiestanu 
wyruszyła na Odessę ekspedycja handlo- 
wo-naukowa pod kiernakiem profesora a- 
niwersytetn i Barrera, b. rezydenta w E - 
gipcie. Celem ekspedycji jest głównie zba­
danie drogi baidlow ej z p o m i n i ę c i e m  
N i e m i e c  przez Włochy do Lincu, ztąd 
Dunajem do Odessy, Czarnem morzem 
do Batum i Taszkentu. W Lincu, w R u- 
munji i w Odessie będs, nałożone wielkie 
składy francuzkie.

PetersDurg 27 kwietnia. Rząd naka­
zał roboty około nawodnienia 1.092 hek­
tarów stepu turkestańskiego, gdzie ms ją 
być utworzone osaciy chłopów rosy j­
skich.

Odessa 27 kwietnia. Setki rodzin w 
w Krym ie sprzedają ziemię i dobytek w 
celt emigntci do Brazylji i Ameryki po­
łudniowej. Rząd wydał surowe rozkazy 
przeszkodzenia emigracj .

Belgrad 27 kwietnia. Były archiman- 
dryta Pelagwics, wvguany za broszurę wzy­
wającą do wypędzenia Obrenowiozów, zo­
stał ułaskawiony i powrócił.

O a lacz  27 kwietnia. Zawiązał się tu 
kom itet dla spraw bałkańskich, z udzia­
łem Benderewa. K s. Gagarin mianował 
Benderewa inspektorem tow. handlu i że­
glugi ros, z siedzibą w Galaczu.

C e ty n ja  27 kwietnia. Książe czarno­
górski, jako protektor literatury serbskiej, 
wyznaczył poecie dr. Jovanoviczowi pen­
sję dożywotnią 5.000 dinarów. M inister 
oświaty Pawlowiez wysłał mu dekret do 
Belgradu.

Sofja 27 kwietnia. Tutaj i na prowin­
cji trwają ciągle aresztował ia, między in- 
nemi zostali uwięzieni w Czirpan Dencef i 
Kassabow,zamożni obywatele, wielu urzę­
dników i oficerów, między niemi bracia 
Janczew. Więzienia przełełnione, tak, że 
rząd musiał wynająć część hotelu Iskra  na 
pomieszczenie 50 więźniów. Pioces idzie 
bardzo wolno, utyka mianowicie na opo­
rze dawnych ministrów liii Janów, G a- 
wryła Owczakowa oficera, Iwana Bobekow, 
którzy stanowczo wszelkich zeznań odm a­
wiają.

A te n y  27 kwietnia. Rząd ukończył już 
układy o pożyczkę zagraniczną w sumie 
80 miljonOw drachmes na reorganizację 
wojska i przyborów.

NADESŁANE.

(Od własnych korespondentów).

G łdańsk 27 kwietnia. R ezultat uzupeł­
niających wyborów do parlamentu niemie­
ckiego (powszechne głosowanie tajne k ar­
tkam i) w okręgu sztumsko-kwidzyńskim, 
dosyć lo rz js tn y  dla naszego kandydata, p. 
Ossowskiego z Npjmowa. O  ile według 
nadchodzących tu  z różnycn obwodów spra­
wozdań wnosić można, poparcie ze strony 
katolików niemieckich mimo ostrzeżeń, nie 
wielkie, albowiem głosowali oni w zna­
cznej części na konserwatywnego landrata 
p. W essela. N adto wystąpili do walki o 
m andat dwaj inni kandydaci niemieccy, tj. 
narodowo-liberalny H obrech t, i socjalny 
dem okrata Jochem. Ten ostatni nawet w 
niektórych w»oskach uzyskał znaczną sto­
sunkowo liczbę głosów.

Firm a „L U X “ (Dr. Borkowski) 
Kraków.

S e k c j a  II.
Dział apare tow

i potrzeb do fotografji.
Jedyny skład tego rodzaju w  krajL. W szel­

kie kamery, objektywy, statyw y, papiery, che- 
nilkaljti, naczynia, lampy i aparata specjalne do 
powiększania, reprodukcji i t. d. św iatłem  ma- 
gnowem, elektryczuem i Drumonda

Osobny uzia dla pp. amatorów. Aparat Kom­
pletny migawkowy tajny magazynowy; porę­
czony w ynik 10 z łr . — zamiast 32 z łr  Następ­
stwo i skład paryskich wyrobów Jfercler. Che- 
mikalja Mercler, p łyty  Apollo.

Wielki amerykański Cyrk.
W  poniedziałek dnia 27 k w ie tn ia

Wit kie p r z e d s t a w i e n i e
w nowo wybudowanym cyrku  

przy ul. Dietla. 129 *(2-v)

p r o g r a m  Nowy.
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DROBNE OGŁOSZENIA.
Od wyrasn awykłym drukiem po 2 cnt.. tłustym drukiem 

5 cnt — Minimum ceny ogłoszenia 25 cnt.
N au k a  i  w ychow anie .

Filozof z II. roku, poszukuje korepe­
tycji. Wiadomość w  drukar­

ni W ł. L. Anczyca pod A. P.

Student z ki. VIII. p§ imI'lekęię za
w ik t lub skromne wynagrodzenie. Adres: 
Krupnicza 17 w  oficynie na dole. 209(6-6)

angielskiego i francuzkiego 
języka. Wiadomość przy ul. 

domu pod 1. 38 na dole 
wprosi; oramy.

Lekcje &
Florjafiskiej,

P o s a d y  i  p r a c e .

Miejsca służącego,
kawalera, poszukuje mężczyzna w  sile 
wieku, uni t  z Lubelskiego, zaopatrzony 
w  chlubne św iadectwa. Bliższa wiado­
mość w  administracji „Kurjera Polskiego".

262(25-.')

Zdolni agenci sprzedaży maszyn
rolniezych i do szycia znajdę zajęcie. 
Adres: P. Malls, Ki°,ków, Kleparz 3.

27t>(6 -6)
D o n ie fe ie r ia  r o z m a ite

Bicykl angielski Nr. 52, oży w m y , w
bardzo dobrym stanie, zaraz 

do sprzedania za bardzo przystępną ce 
nę. Wiadomość: Szewska 1. 7, III. piętro 
od 11 rano do 6 wieczór.

11:411Q l* o k  samiczka ociekła 8 b. m., 
I k a l l O 1 C ”  nninipil7:v 5 a 6 wleCZO-pomiędzy 5 a 
rem. Łaskawy znalazca zecbce się zgłosić 
pod adresem plac Dominikański 1. 1, III. 
p., u p. Stępowsklch, gdzie otrzyma stoso­
wną nagrodę.

3 przegrane fortepiany,

Administrator ffiM LSS
administracji domn. Zgłoszenia pod lit. 
K.S w  administracji „Kmjera Polskiego11.

P r a l i l n i l f  ukończony poszukuje mlej- 
■ I a w  1111% gca koncipjenta n adwo­
kata lub notarjnsza. Zgłoszenia listow ne  
lob nstne przyjmoj6 Administracja .Kur­
jera Polskiego* pod literami J. K.

2 4 (.10-?)

Rygorozant
egzaminu. A dres: A. B. w Administracji 
-Kurjera Polskiego-. 6 (9-?;

N io m lr a  potrzebną jest na godzinę 
lu lC lllIk C t rozmowy dziennie. Bliższa 
wiadomość Rynek Nr. 14, II. piętro.

277(3 4)

Genoss rsohaft, Wopeterny, Schmidt, do 
sprzedania w  składzie fortepianów B. 
Gabrjelskiej, Kraków, Rynek, Krzyszto- 
fory. 267(7-1)

Pianino i fortepian mał0 n?ywane, w ła  
sność prywatna, do sprzedania w  sk ła­
dzie fortepianów J. M. Kordeckiego, ul. 
św . Anny hotel Yictoria. 278f2-8)

L o k a le
n u / O  n n k n i f  duże front w e na 
U W  a  | l U l \U J t  drngiem piętrze z 
posadzką froterowaną bez mebli przy nl. 
Szewskiej 1. 4 są do wynajęcia od 1 ma­
ja. Widzieć można codziennie, schody 
frontowe na lew o.

Pierwsze pięt o
domu (nl. Garbarska , 6 pokoi, kuchnia, 
spiżarnia, balkon i weranda l  widokiem  
na ogrody, do wynajęcia od 1 lipca. W ia­
domość n w łaściciela, Karmelicka 17, od 
godz. 3 —6. 273(6-6)

11.POGOŃ i
Tygodnik polityczny i ekonomiczno-społeczny

-t
:Tim
R

wychodzi w Tarnowie r o k  jedenasty .
(J, Pomiędzy pismami prowincjonaiuemi,
N z poczetniejszycli miejsc w dziennikarstwie

(P
zajmuje „ PogiuF jedno , | y 
poiskiem i ~/r ■/ v. ■ i 7i szczyci się

uznaniem nietylko w szerokich kolacli swych czytelników, ale zje- (L

1| Poszukuje siękupna kamienicyl
wartos i 5 0 . 0 0 0  złr.,

pośrednictwo osób trzecich wykluczone. 
Zgłoszenia przyjmu,e adwokat dr. Pr. 

Paszkowski, ul. św. Marka Nr. 9.
1303(2-3)

T) dnala sobie także poważanie w dzieunikarstwie krajowem wszelkicl 
A, odcieni. — „Pogoń* wydawaną jest w duchu katolickim, clemokra- 
j !  tycznym; jest niezawisłą i bezstronuą.
w D o pisma tego dołączany bywa co tydzień dodatek powieście- R

M  wy (obejmujący rocznie 52 arkuszy druku") zatem dwa spore tomy A  
jj§| wyborowych powieści. Jako dodatek wyszły dotąd następujące dzie- | | |  

ł a : Ramoty i Ramotki W ilkońę.ieni, Pojata , Pysza ą,
wieża Bronikowski* g>, Wieczór adwentowy, Nałęcz i t d.; a obe- u  
cnie wychodzi w druku powieść p. t. W ajdelotkv <ą\

(Powyższe dzieła nabyć można 'u Administracji 
cenie 40  cnt. za tom).

1)

Ibf/oni po

Przedpłata na „Pogoń“ wynosi:
Rocznie z przesyłką pocztową złr. 540 , 
półrocznie „ 4! ’Q O ,
kwartalnie „

Za pośr dniaUróm A Imiit ■■ifr.icji g u n r  zam aw iać  można z księgarni
Józefa Pi8za W Tarnowie r » o  z « l i ż o n e j  e o n i e : Sarzyńskiego: 

VP  „Zbiur pieśni narodowich i pat-jutyczuych*, ua 4 głosy sbarraonizowanych, p. t.:
|) „H an iarz“ ; Borta: „Po'ręcznik do na-iki gospodarstwa wiejskiego*, jat 

w kaleuda ze „ tarnowianin11 (30 cnt.) i „Z pod góry św. Marcina11 (20
T) M adacha: „Tragedja ludzkości11, R udnickiego T.: „B a jk i11 -------" ' i - ™
y  teiże  ̂s ie jam i.

ja kot- ż 
,cnt)li inne wydawnictwa 

1263 4 4 )

Pomiary, oszacowanie w celu 
kupna, podziału lub sprzedaży, 
urządzenie lasów i wszelkie pra­
ce wchodzące w zakres g-ospo 
darstwa leśnego przyjmuje do 

wykonania

n a d le śn ic z e g o  1304(2 im

Józefa Landy
W KRAKOWIE

u  1. D i t l a  1 0 5

LI

11—:• - |

i  f i  CD , 
*

Zakład wodoleczniczy
Dra KOŁACZKOW SKIEGO

w Szczawnicy na Mied/iusiu,
otwarty co roku od 20 maja do 30 września, został po­
nownie rozszerzony i gruntownie ulepszony wedle systemu 
prof, Winternitza w Kaltenleutgeben. Zakładem kiero­
wać będzie Dr. Kołaczkowski, który jesienią z. r. i zimą 
b. r. nzupełnił swoje wiadomości w dziedzinie hydrotera- 
pji i chorób nerwowych w pierwszych zakładach w Wie­
dniu i Berlinie. Oprócz zabiegów hydroterapentycznych 
(jakich w 1890 r. wydano 14.000) leczyć się można za 
pomocą elektryczności (kąpiele elektr.) massagc’u i gimna­

styki (na ergostacie i t. p.) 2 2 9i(r-60)

P r o s p e k t a  na  ż ą d a n i e  gr at i s .
\ J .  Ż o c h o w s k i ,

administrator.
D r .  K o ł ą c z k o w s k i ,

w ła śc ic ie l  i k ie ro w n ik  Z a k ła d u .

PRZEGLĄD POLSKI,
PISMO NAUKOWE i LITERACKIE,

wychodzi rok dwudziesty piąty w Krakowie, w pierwszych 
dniach każdego miesiąca, w zeszytach zawierających 10— ty  

arkuszy druku w 8ce (rocznie najmniej 120 arkus y).

PRENUMERATA WYNOSI: rocznie 1 6  złr.; półr. 8  złr.;
kwartalnie 4  złr. 224(4 -10)

Przedpłatę należy nadsyłać pod adresem Administracji:

KSIĘGARNIASpółki Wydawniczej Polskiej w Krakowie
m & w w

jJflnseraty do okazowego numeru fachowego tygodnika

VSPORT44

który w  ilości 9 . 0 0 0  egzemplarzy
M w drugiej połowie b. miesiąca rozesłanym bę- I I  
M dzie do wszystkich większych dworów w Ga- & 
Hflicji, Królestwie Poiskiem : Poznańskiem, przyj- 
M muje po cenie 10 cnt. za wiersz petitowy jednej M 

szerokiej szpalty, — Administracja „Spor tu* ,  | t  
ul. Florjańska, 1. 32, I. piętro. | t

:rM J W  P r z y  w ię k s z y c h  lu b  c z ę śc ie j  u m ie s z c z a n y c h  I 
| | |  o g ło s z e n ia c h  o d p o w ie d n i  r a b a t . i236(ig>) | j |

Zakład ślusarsko - mechaniczny

ADAMA S T A S Z C Z Y K A
n  1  1 o  a  s

w Krakowie
m  o l e h s  k ,  I_. &

Poleca swoje wyroby w zakres ten wchodzące od najprostszych 
do najwykwintniejszych, jako to:

Okucia budowlane, zamKi systemu Wertheima, poręcze do 
schodow, balkony, arzwi żelazne pełne i ażurowe z artystycznie 
tłoczonemi deseniami lub herbami, altany i t. p.

Wewnętrzne urządzenia szpitalne a mianowicie:, Stoły ope­
racyjne różnej konstrukcji, szafy szklanne na instrumenta chirur 
giczne, umywalnie, wózki do przewożenia chorych i t. p.

Zakład mój dostarczył do nuwej kliniki chirurgiczne] w Kra- j  
kowie, całe urządzenie wewnętrzne, za eo, od dyrektora tejże k li­
niki Profesora Dra Rydygera, zaszczytne i pochlebne w pismach 
publicznych otrzymał pochwałyI

Ceny możliwie najniższe — Wykonanie punktualne.

'  Na pamiątkę przyjęcia Konstytucji w Polsce 3 Maja 1791.

POLONEZ
UNT A .

]  S. A. Krzyżanowskiego w

F  O  R  T  B  P
i Da pisany ] rzez

A l f o n s a .  f 3 z c z e r l D i i i
n a b y ć  m o żn a  w k s ię g a n i i

T. A .  JVJ

',4i C

t c i e g o

rakowie.
Cena cnt. 12jk (a-i)

INSERATY (anonse) po cenach redakcyjnych 
1  o s  ł o s z e n l a  d o  p l a l s a t o w a n l a

przyimuje i ekspedjuje natychmiast

C E N T R A L N E  B I Ó R O  O G Ł O S Z E Ń  
Lwów, Kopernika I. It 106 (39-vj

g
8
8

ANTONI BOZMANIT
KRAKÓW

F a t o r y l c a  p a r o w a

Cykorji, ^urogatów k a w y i k a w y figowej 
w  Rakowicach pod Krakowem

hacjrodzmia dwoma siebrnemi medalami zasługi 
c. k. ministerstwa handlu i rolnictwa.

8
I

W yrab ia  z produktu surowego własnej plantacji wszel­
kie gatunki Cykorji sztuczn ,j i kawy, odznac aiące  się bo­
gactw em  części pożywnych, tudzież doskonałym  sm akiem  
i zapachem .

Fabryka poleca przedewszystkiem:
S u r o g a t  K a w y  w  p u d e ł k a c h  ( s z u f l a d k a c h )  
^ u r o g a t  K a w y  w  s z k l a n k a c h .
Kawę śrutową francuską Rozmanita.
Cykorję krakowska gorzka.
K a w ę  R e j o w ą .

ykorjową K aw ę perłową (Nowość).
ę  k r a k o w s k a  w  s k r z y n e c z k a c h  w y b o r o w ą .  

K a w ę  ż o ł ę d z i o w ą .

^ y m b y  m ojej fa b ry k i, p rzew y ższa ją ce  z a ­
le tam i w sze lk ie  teg o  rodzaju produkty za g ra n iczn e , ży w ię  

(m epłoDDą n a d z ie ję , ż e  P a n ie  G ospod ie  n a sze , k tó re  o ta -  
/cza ją  za w sze  i w szędzie  s w e »  życzliwem c , p arciem  prze- 

y s krajow y, zech cą  i tu być pom ocnem i w p op ieran iu  i

piwiarnię lub inny mię­
kszy iiitcres

przy ul. Grodzkiej w Krakowie, 
do wynajęcia od 1 września 1891. 
Bliższa wiadomość w handlu J. j| 
Bazesa (Grodzka 55). Lokal ten 

I z ogródkiem od dawna używa­
ny i znany z wielkiej dogodno­

ści na restaurację.
fj 1-291(3 6)

Kamienica
pbfc jednej z głównych ulic | 
Krakowa, jest z wolnej ręki 
do sprzedania. Wiadom ść I 
w Administiacji „Kurjera! 
Polskiego14 pod lit. G . S.

1267(6-?)

Figury N. Panny z Lourdes.
190, 13"' i 75 ctm. wysokie, z szarfą niebie­
ską po 3 zJr. 00 cnt,, oraz wiele ianycli mniej­
szych figur takte książeczkę: „U STÓP 
MAWIJ11 z dodatki cm fiieśni majowych i 
„Nowennę do N. Panny Różańcowej11 w 

ompei objawionej, z obrazkiem po I Ź  cut.

poleca n a  M A . J

Kazimierz Zajączkowski
skład książek do nabożeństwa

w  K r a k o w i e ,  p l a c  M a r j a c k i  8.
1281(4 I)

BgjiTrDiiiiTjtiifiiiJiiTjTitrinJ IrmłinnJlnriłDm] Duli Pip] DirilGTrtl
ś Jąkanie, seplenie-

w

T  XT~Tirtl 
Dr.”  B O R K O WS K I
1. Sekcja m aszy- do szy 
cia, do haftu i pończo­
szkowych. ( Ie • ny w kr -
jii s . J . d  b u r t o m iy ). Ceny 
k' kuro cjjne rajni ve.

yroby pŁ,rę.cznne, ny mia­
na m siyu lub c/i; < i ty b- 
łe na nowe za małą do­

płatą. Singeru A imituj od 25 zk.. Singeru II 
od 29 zlr rycina A (id 21 złr. i'o ęk , 5
i 7 lit. Nie jdp iwiailające okazy do 3 m e-
aięcy j.rzyimuję nap ft*rót. M isiyn i iiniwcr- 
silua ryglująca pętelki od guńków cd naj 
cieiiszych do n ijgrubszyeii, s»'cj Jim d 
skóry. Mas-yny oiirą z'-o\ve, Wiktorja, Fe- 
uix A, li, E Wszelki - m.is/.i ny faen we 

i spec-:aJne. 128J|6 -?)

j Kamerdyner
j  wdowiec, w średnim wieku, 

 ̂ (z jedną dorosłą córką), do 
bry myśliwy, posi tda cblu-

►
i ►bne świadectwa z Galicji i » 

Poznańskiego z domów ma- i 
«pnackich, poszukuje od 1 1 

czerwca b. rl posady. F . W. 
40, poste restante Radomyśl & 

nad Sanem. 1293(4 6'

nie, zacinanie s ią i
| i t . p ,  oducza za pomocą własnej ji 

swej metody S

I L e o n  S t ę p o w s k i l
1  A rtysta dramatyczny Teatru K ra- 1  
1  kowskiego. K urs nauki przy co ■ {“ 
1  dzicimiej pracy trwa 3 miesiące [g 
p  Adres : plac Dotninłkadski Nr. m 
| |  1., dom Stockmara. 1 1 --9. i t  ?) la
B§gb]~[ii£l[ijii]pj DińDinTTJGufllJiriil̂ tnpJl̂ r̂ inpiGrplIj^EirDtmn

Rutynowanego magistra 
łarmacji

potrzebuje apteka w Stai*yin 
Posada zaraz do o- 

bjęeia. 1302(1-3)

Odpowiedź!
Autorowi listu anoni owego (A. W. 

Nr. 45), nadesłanego w dniu 22 b. m 
na moje ręce — radzę z głębi serca 
przed każdorazowem wypisaniem m i­
zernych swoich eluknbracyj, udać się 
na wykłady gram atyki i stylistyki 
choćby do szkoiy parafialnej na Zwie­
rzyńcu. J. S.

W ielka K araw an a
(Singalezów)

K. Hageubecka z Ham­
burga przyjeżdża w
przyszłym tygodniu do 
ra rk u  krakrakowskiego 
gdzie urządzi kilkana­

ście przedstawień.
B liższeszezfgóh doniosąp1akatv

1  Si
|  star:

Sadzonki i nasiona leśne f  
starannie opakowane rozsyła za za- ® 

liczka pocztą lab koleją: j |
Leśnictwo /a jsó w  pod Czarną. »  
Nas ;na sosny 1 z łr. 31 et.,

„ wrlerka 75 et.,
„ moarzewia 90 e t , 

za I funt -■•'/, Kfgr.
Sadzonki: sosna 1-rocz. 50 ot.; św ierk  

S  2, 3 i 4 letni 1 złr., 1 zir. 50 et. i 
2 złr.; modrzew 2, 3 i 4-letni 2 z ł.
2 zł. 50 et. I 3 zł. 4-letnla olszyna 
i brzezina po 4 zł. za 1000 sztuk. 
Crataegus (Biała cieiń na żyw opło­
ty) , 4-lotnie dęby, dziczki grnszek 

i jabłek, po 1 z ł. za 100 sztuk.
i 128(19-2 ■

Franciszek Cembrunowicz
M A JS T E R  S Z E W S K I  

w Krakowie ul. Grodzka 31, fi- 
ija ul. Florjańska I. 4,

p o le c i w doborow ym  zap asie

obuwie damskie od 3 złr. 25
c t, męskie od 4 złr. 25 ct.
i wyiej i dziecinne, własnego
wyrobu z najlepsz. materjału.
Reparacji obuwia l kaloszy uskutecznia 

się szybko i tanio. 123 ffo 201

KAMIENICA
w pięknem położeniu, na przedmie- 
śeiu (Pńlwsiu Zwierzynieękiem), z wol­

nej ręki do .sprzedania 
Wiadomość w handlu paua Koui- 

kowskiego, przy ulicy Zwierzynie-
ckiej.

la pól w,sili Zwierzyniec pod bar- 
Izo korzystnemi warunkami do 
iprzedania. Bliższa wiadomość 
Rynek linia A-B Nr. 37, na 

III. niętrze. 1273(5 5)

Skład maierjałów budowlanych 
i fabryka wyrotauw betonowych | 

|i płyt cementowych

R.SilberbachawKraknwiu
poleca:

Portland cement opolski marki F. W 
Grudmsnn, szczakow lcki, witkowicki 
i podgórski marki Liban, wapno hy­
drauliczne z Perlmoos i Kufstein, gips
murarski i rzeźbiarski, cegłe i glj"- 

B  kę ogniotrwałą, rury i pusadzk
gutowe z fabryki JE. „sięcia L ,chteiij 
Steina, lupek angielski,
Ślązki, papę dac^owę cumotrwałą 
płyty irolacyiiiB, smołę gazową, ora/ 
wszelkie .naterjały w zakres bu 60- 

wnictwa wchodzące.
Wykonywuje również pokrycia 
dachowe łupkiem  ślązkim, an 
gielskim, dachówką żłobioną i 
zwyczajną, papą czyli tekturą 

oguiotrwalą. i 277(6.2 .

kBCH:

, ^ X B X B % a X B X I B D ń B X B ^ i : > a i X  3 X - -
1S• u znacznie zniżonej cenie, a

2 0  TOMÓW ■
najlepszych utworów piśmiennictwa polskiego: 

P o w ie śc i, p o ezje , dram ata, po dr ó ż e  i h i s t o r y c z n e  d z i e ł a
l e k k i e j  i  p o w a ż n i e j s z e j  t r e ś c i

K r a s iń s k ie g o ,  S ło w a c k ie g o , W o jn a r o w s k ie j ,  G o r d o n a .  
E lp id o n a , Z ie l iń s k ie g o , T h a c k e r a y a ,  M in a s o w ic z a ,  

^ H a lin a , N ie m c e w ic z a  etc .,
tóB chcąc u łatw  lć sprzedaż htrtowną, oflarnję zupełnie nowe egzemplarze za
H  1 0  Mrek.

(Cena sklepowa wynosi około 7 Marek'. 10 0,3 3)
Zamówienia npraszam wprost z dołącz nlein kw oty pod adre

& .  G e r t s m a n n ’ s  V e r l a g
in Berlin W. Kegcntenstr. 20.

J  Księgarzom, nabywającym większą naraz liczbę egzemplarzy 
■ udzieląm rabat.UÛIOłęllll ruDdi.

i CENT FA1 RYlZNE
"■ Ś ta fe il .A A '
GWARANCJA 10 LETNIA — ^KZEDAŻ NA RATY.

S S L  AD  F O R T E P IA N Ó W
R. Gabryelskiej

K R  \ Ó W  R Y N E K  K R Z Y S Z T O F O B Y .

t
I
I
I
I

t

i
i ■LU.lYK FORPElMANY 0 0  Am ZŁU. fioW f: 1'IANT A Oh 2 O

w w w  a r y  q  y p F y p r t w w w w

C. K. AUSTRIACKIE KOLEJE PAŃSTWOWE

TTT T O I Z  R O Z K Ł A D T J  J A Z R Y
ważny od 1 października 1890 r.

; Przyjazd do Krakowa (Podgórza):Odjazd z Krakowa (Podgórza):
6 1 raro (poci, g mieBZany Nr 7) z Krako-'

* *  (kolej k a r m a  L u d w ika )
Pod-

«-60
(pociąg mięszeny Nr. 364) 
górza-Płaszowa 
(pociąg mięszaay Nr, 364) z Pod 
górzi-Bonarui

io  O święcim a, 
Wiednia .

I • • tl
roz). W3 uehm am u w ytw orów  m oiob. 55(131-?)

D o  n a b y c ia  w e  w s z y s tk ic h  h a n d la c h

ł 1 B H Z  K O W K t m n i f f O J 1  1 !
Kto chce paUó rzeczywiście dobre i zuprłule nieszkodliwe papierosy

* .2

Niech knpnj« tutki (gUzy) NIK KLEJONE z fabryki

S. WIERUSZ-NIEMOJOWSKIEGO
Lwów — Teatralna 3 Kraków — Sukiennice 28.

O c n y  L u r a , 0

100 sztuk od 12 centów
nieceniu zaroiejsco f  -  odwrotnie. Opakowanie gratis- Przy od-

e 50011 kos.".;. -. osporMi : -mosi itahr- t-a. ”  1078(1 8 5 -?)biori

— rano (pociąg mieszany Nr. 2433) z Kra­
kowa (kolej Północna)

1 ii (pociąg osobowy Nr. 312) z Podgó-
rzii-Płaszowa 

9,59 n (po ;iąg osobowy Nr. 312) 7 Podgć- 
rza-Bonarki

2’06 popoł. (pociąg mieszany Nr. 2435) z Kra­
kowa (kolei Północna)

P44 a (pociąg mięsiany Nr. 356) z Podgó-
rza-Pł»szora 

ŁOI „ (pociąg mięszany Nr. 356) z Podgó- 
rza-Bonark'

do Żywca 
Zcardoni 

Bielska, W - 
dnia, N. Są 
Orłowa, Chyr 

wa, Stryja.

5-42 rano (p. o. Ni. 3171 do Podgórza-Bonarki
5-S6 „ (p. o. Nr, 317) do Pudgórza-Piaszowa
6-02 n (pociąg mięszany Nr. 2432) do Kra­

kowa (kolej Północna)
6-30 ,  (pociąg osobowy Nr. 6) do Kral 0-

wa (kolej Karola Ludwika)

ze Stryja, 
Chyrowa, 

Nowego Sącza.

i 10-19 rano (pociąg nuęBzany Nr. 3 '>3) do Pod 
s górza Bonarki
j 10-35

10-31

z Wiednia 
Oświęcima, 

Żwwca.

do Oświ^cima, 
Wiednia.

‘>•55wiecz. tpociąg mięszany Nr. 2481) z Kra­
kowa (Kole’ Północna)

*. -f „ (pociąg osobowy Nr. 318) z Podgó-
r-a-Plaszowa 

Y'5 n (pociąg osobowy Nr. 318) Z Podgó-
rza-Bonarki

do Żywca, 
Nowego Sącza, 

Chyrowa, 
Stryja.

z Zwardonia, 
Bielska, 

Żyw ja, Stryja, 
(Jhyrowa, 
Orłu wa, 

Nowego Sącza.

Odjazd z Tarnowa:
■ ■46 rano (pociąg mięszany Nr. 464) do Orłowa, Suchy, Żywca. 
9-"4 „ (pociąg usotowy Nr. 420) do Chyrowa, Stryja.
3 39pop-oł. (pociąg osobowy Nr. 418) do Orłowa, Now Sącza, 

Chyruwa, Stryja.

(pociąg mieszany Nr. 353) do Pod- 
górza-Płaszowa
(pociąg mięszany Nr. 2434) do Kra- 
kowa (kolej Pół ocna)

3-47 popoł. (nociąg osobowy Nr. 311) do Pod- ’
gór*a-Bonarki

4-03 „ (pociąg mięszany Nr. 2488) do Kra­
kowa (kol ii Północna)

4-13 „ (pociąg osobowy Nr. 311) do Pod-
górza-Płaszowa

3.47 wiecz. (pociąg mięszany Nr. 357) do Pod- 
górza-B( aarki 

9.06 „ (po aąg mięszany Nr. 357) do Pod­
górza-Płaszow a 

9-38 „ (pociąg pospieszny Nr. 2) do Kra­
kowa (k. Karola Ludwika)

Przyjazd do Tarnowa:
12-16 w nocy (poc. mięszany Nr. 1-66) ze Stryja, Chyrowa.
11-12 przedpoł. (poc osob. Nr. 4 i3) z Orłowa, N. Sącza, Stryja 

Chyrowa.
7-40 wiecŁ (poj. osob.Nr. 419) z Orłowa, Żywca, Stryja, Chyrowr,

z Oświeeiroa

Czas podany jest według zegaru peszteńskiegc
Rozkłady jazdy w ormaoie kieszonkowym nabyć m .J.na po cenie 6 cnt. w« wszystkich stacjach c. k. austr kolei państwowych

iOiMf. -r) n s o f  dni torów.
lnb

S T C IY ,  ŁAW KI i KRZESŁA OGRODOWE SKŁADANE, noże, scyzoryk i t. fi., tow ary angielskie, w yroby z Alpaki, Selekty I
i chinskego srebra, sam owary rosyjskie oraz w szekie naczynia kuchenne ooleca Lnaczynia kuchenne poleca II

Wydawca i redaktor naczelny: Dr Józef Orłowski Druk. Wł. L  Anczyca i Spółki, pod zarz. Jana Gadowskiego- Odpowiedzialny za Redakcje: Franciszek Głowackf


